PROTOKÓŁ 

z posiedzenia nr 25 

Porozumienia na rzecz przedsiębiorczości w Krakowie, 

które odbyło się w dniu 21 lutego 2006 roku, 

w sali konferencyjnej Wydziału Strategii i Rozwoju Miasta 

przy ulicy Brackiej nr 1 

W posiedzeniu uczestniczyli członkowie Porozumienia, pracownicy Wydziału Strategii i Rozwoju Miasta Referatu ds. Współpracy Europejskiej i Rozwoju Przedsiębiorczości UMK. 

Ilość uczestników 

na posiedzeniu: 14 

Ad. 1. 

Przybyłych członków Porozumienia przywitał Przewodniczący Porozumienia - Pan Stanisław Osieka, który jednocześnie poinformował obecnych członków Porozumienia, że Pan Janusz Kowalski zmienił organizację, w której imieniu zasiada w Porozumieniu; obecnie reprezentuje Stowarzyszenie na Rzecz Rozwoju Krakowa – Przyjazny Kraków. Pan. J. Kowalski przybliżył zebranym w kilku słowach działalność Stowarzyszenia informując m.in. iż działa ono od czasu, kiedy obecny Prezydent Miasta Krakowa – Pan prof. Jacek Majchrowski kandydował na Prezydenta Miasta. Celem Stowarzyszenia jest wspieranie i inicjowanie działań mających na celu zapewnienie rozwoju Miasta. Prezesem Stowarzyszenia, które ma swoją siedzibę przy ulicy Św. Anny nr 9, jest Pan prof. Dubiel. 

Pan J. Kowalski zadeklarował pomoc i wsparcie dla przedstawiciela organizacji, którą do niedawna reprezentowała na obradach Porozumienia na Rzecz Rozowju Przedsiębiorczości w Krakowie. 

Zgromadzeni przyjęli porządek następujący porządek posiedzenia: 

1. Przyjęcie porządku obrad. 

2. Przyjęcie protokołu z posiedzenia w dniu 17 stycznia 2006 roku. 

3. Dyskusja nad rozszerzeniem zakresu działalności Porozumienia na Rzecz Rozwoju Przedsiębiorczości w Krakowie w celu aktywnego rozwiązywania problemów przedsiębiorców 

i monitoringu realizacji Programu Wspierania Małej i Średniej Przedsiębiorczości w Krakowie (projekt Programu). 

4. Dyskusja nad celowością ewentualnego stworzenia grupy pomocowej zajmującej się usuwaniem barier administracyjnych hamujących rozwój małych i średnich przedsiębiorców. 

5. Dyskusja nad tematami na kolejne posiedzenia Porozumienia na Rzecz Rozwoju Przedsiębiorczości w Krakowie. 

6. Możliwość zamieszczenia w publikacji „msp.krakow.pl” materiałów dotyczących członków Porozumienia i jego prac. 

7. Sprawy organizacyjne. 

Ad. 2. 

Zgromadzeni wyrazili zamiar korekty sformułowań w protokole z posiedzenia Porozumienia w dniu 17 stycznia 2006 roku, ze względu na nie do końca precyzyjne sformułowanie stanowiska Marszałka Województwa w kwestii możliwości nawiązania współpracy na zasadach partnerstwa publiczno-prywatnego (PPP) z małymi i średnimi krakowskimi przedsiębiorcami. Pani Anna Kołodziejczyk, reprezentująca Urząd Marszałkowski, Departament Gospodarki i Infrastruktury podkreśliła, że w przeciwieństwie do Gminy Urząd Marszałkowski ze względu na zakres zadań i kompetencji nie ma w chwili obecnej możliwości zaangażować się we współpracę w ramach PPP. Zdaniem Pani A. Kołodziejczyk należy raczej w ostatnim protokole z dnia 17 stycznia 2006 roku stwierdzić, że obecnie nie ma tematów, płaszczyzn współpracy na zasadach PPP. Po wprowadzeniu tej poprawki protokół z dnia 17 stycznia br. może zostać zatwierdzony. 

Ad. 3 

Przechodząc do kolejnego punktu porządku posiedzenia Pan Stanisław Osieka, Przewodniczący Porozumienia, zaproponował, że mając na względzie okoliczność, że Program Wspierania Małej i Średniej Przedsiębiorczości w Krakowie jest jeszcze na etapie uchwalania, co oznacza, że jego niektóre zapisy mogą ulec zmianie, lepiej będzie przyjrzeć się jego zapisom oraz możliwym działaniom Porozumienia po uchwaleniu Programu. Dlatego też punkt ten powinien stać się przedmiotem posiedzenia po uchwaleniu Programu. 

Ad. 4 

Nawiązując do kolejnego punktu posiedzenia, jakim jest dyskusja nad celowością ewentualnego stworzenia grupy pomocowej zajmującej się usuwaniem barier administracyjnych hamujących rozwój małych i średnich przedsiębiorców, Pan St. Osieka wskazał, że chodzi tutaj o pomoc i ułatwienia w kontaktach z Urzędem Miasta Krakowa. Działania podejmowane powinny mieć charakter sygnalizacyjny, dawać impulsy, wskazywać możliwości i sposób pomocy przy rozwiązywaniu tych problemów. 

Przedstawiony pomysł poparł Pan Janusz Kowalski, reprezentujący od dzisiaj Stowarzyszenie na Rzecz Rozwoju Krakowa – Przyjazny Kraków. Stwierdził on, że jest to cenna i pożyteczna inicjatywa, w szczególności, gdy pojawi się problem. Wskazał przy tym, iż Kraków jest miastem szczególnym, gdyż 75% lokali jest w rękach prywatnych, a tylko 25% w rękach Gminy. Dlatego też być może już w niedługiej przyszłości może wystąpić problem z mieszkaniami, z terenami pod budownictwo mieszkaniowe. Jest to jedna kwestia, która może stać się tematem zainteresowania i działania takiej grupy. 

Kolejną kwestią, którą poruszył Pan J. Kowalski problem, jaki również może wkrótce pojawić się w Krakowie, gdyż może dojść do zablokowania kolejnego wykształconego pokolenia lekarzy, pielęgniarek czy weterynarzy w związku z nie do końca sprawiedliwą propozycją prywatyzacji placówek ochrony zdrowia. Zdaniem P. J. Kowalskiego prywatyzacja tych placówek powinna odbywać się na zasadach przetargu. Jak wskazał P. J. Kowalski, nie jest dobrze, gdy jedna grupa jest preferowana tylko z tego powodu, że urodziła się wcześniej lub zajmowała określone stanowisko. Dotychczasowi najemcy tych lokali nie powinni być traktowani w sposób preferencyjny. 

Kolejna kwestia jest również związana z budownictwem i postępująca w coraz szybszym tempie rozbudową Miasta. Jak zauważył Pan J. Kowalski, buduje się coraz więcej mieszkań. W niedługim czasie będą budowali nie tylko deweloperzy, firmy budowlane, ale także Miasto będzie budowało. Z rozbudową Miasta wiąże się konieczność zapewnienia odpowiedniej infrastruktury, np. w postaci minicentrów handlowych, w który zlokalizowane byłyby zakłady fryzjerskie, szewskie, krawieckie, gdzie znajdowałaby się mała księgarnia. W opinii Pana J. Kowalskiego ludzie nie powinni być zmuszani do „wycieczek” do centrum miasta, aby mieć możliwość skorzystania z szeregu usług. 

Jak zauważył Pan J. Kowalski, mając na względzie listę, skład Porozumienia, jego członków Porozumienia, to gremium powinno się zebrać i przygotować taki projekt i wykorzystać ten potencjał. 

Pan Zdzisław Kwieciński, reprezentujący Małopolskie Stowarzyszenie Kupców i Przedsiębiorców, zauważył, że propozycje tworzenia minicentrów handlowych były już zgłaszane dużo wcześniej, gdyż jeszcze nie było za późno. Jednakże wówczas większość była za budowaniem hipermarketów. W opinii Pana Z. Kwiecińskiego teraz jest już trochę za późno na podejmowanie tego rodzaju działań, gdyż sklepy wielkopowierzchniowe już poczyniły pewne spustoszenia wśród kupców. Według Pana Z. Kwiecińskiego sprawa prywatyzacji ZOZ-ów przypomina sprawę prywatyzacji lokali wynajmowanych przez kupców. Z informacji posiadanych przez Pana Z. Kwiecińskiego wynika, że uchwała, na podstawie której ta prywatyzacja miała zostać przeprowadzona została zakwestionowana z powodu nierówności podmiotów, które miałyby być uprawnione do nabycia tych lokali. W opinii Pana Z. Kwiecińskiego Miasto powinno przyjąć określoną politykę i albo zdecydować się na zatrzymanie lokali użytkowych i wtedy powinno zachowywać się jak właściciel, albo niech zdecyduje się na sprzedaż tych lokali. Teraz mali i drobni kupcy znikają z pejzażu miejskiego. Niektóre branże całkowicie znikają nie tylko z tych lokali, ale w ogóle z oferty usług. Trudno jest przypuszczać, aby Miastu na tym zależało. Dobrym pomysłem byłoby wykorzystanie tej dywersyfikacji przeznaczenia i przystosowania poszczególnych lokali do różnych branż. To zróżnicowanie wprowadzone już w poprzednim systemie nie było takie złe. Przy tej okazji powraca ponownie kwestia obniżenia czynszów najmu dla lokali użytkowych w Nowej Hucie. Projekt takiej uchwały miał już być przygotowany, ale w chwili obecnej wygląda na to, że uchwała utknęła w martwym punkcie. Odnosząc się do propozycji Pana St. Osieki, Pan Z. Kwieciński zauważył, że Urząd, jak każda instytucja publiczna powinien działać, zadał jednocześnie pytanie, jakie taka komisja, grupa pomocowa miałaby mieć kompetencje, jak miałaby być umocowana i jakie działania mogłaby podejmować. Zdaniem Pana Z. Kwiecińskiego chodzi w głównej mierze o to, aby tematy i zagadnienia poruszane na posiedzeniach Porozumienia znajdowały jakąś swoją kontynuację i były sygnałami dla administracji. 

W odpowiedzi Pan St. Osieka stwierdził, że nie można tylko dyskutować i nie starać się osiągnąć jakiś rezultatów, omawiane zagadnienia czy tematy powinny mieć swoją kontynuację i być doprowadzane do końca. 

Pan Wojciech Łaptaś, reprezentujący Punkt Obsługi Przedsiębiorcy – Wydział Spraw Administracyjnych Urzędu Miasta Krakowa, nawiązując do kwestii konieczności udzielania pomocy i większego zainteresowania ze strony administracji problemami małych i średnich przedsiębiorstw przypomniał, że będąc jeszcze pracownikiem Funduszu Mikro pamięta taką sytuację, gdy były pieniądze do dyspozycji małych i średnich przedsiębiorców. Pieniądze te pochodziły z pomocy amerykańskiej, a zainteresowania tymi środkami ze strony tych, dla których ta pomoc była przeznaczona – czyli małych i średnich przedsiębiorców, rzemieślników czy drobnych zakładów – nie było w ogóle. Były narzekania, ale nie było zainteresowania i chętnych do skorzystania z tej formy pomocy. 

W odpowiedzi na uwagi Pana W. Łaptasia, Pan J. Kowalski zauważył, że taka sytuacja miała miejsce jakiś czas temu, gdy zupełnie inne było myślenie i nastawienie tych przedsiębiorców i rzemieślników i nikt nie był zainteresowany rozwojem czy rozbudową zakładów. Ludzie ci byli pewni, że lokale, które uzyskali będą posiadali przez lata bez żadnych kłopotów z czynszem, że nikt im tych lokali nie zabierze. Stworzenie czegoś w rodzaju domu handlowego z osobnymi „boksami” dla przedsiębiorców, jaki planuje się naprzeciwko TESCO na Kapelance nie jest ideą nową. Kiedyś istniał projekt stworzenia targu „tandety krakowskiej” i nie został on zrealizowany. Jak poinformował Pan J. Kowalski na projekt stworzenia „domu towarowego” dla drobnych kupców naprzeciwko TESCO zebranych już zostało 500.000 złotych i inwestycja budowlana będzie już wkrótce ruszała. Będzie to coś w rodzaju hipermarketu dla rzemieślników i drobnych kupców krakowskich, którzy będą tam mogli zorganizować sobie sprzedaż. 

Pan Zdzisław Gregorczyk, reprezentujący Management Club, MC – Kraków, zauważył, że może z zewnątrz, architektonicznie to będzie przypominało hipermarket, ale w rzeczywistości będzie to coś w rodzaju pasażu handlowego, coś w rodzaju dużego minicentrum handlowego. A tego rodzaju minicentra handlowe są, w opinii Pana Z. Gregorczyka, bardzo korzystnymi rozwiązaniami dla mieszkańców. 

Odnosząc się do propozycji stworzenia czegoś w rodzaju grupy pomocowej, Pan W. Łaptaś zauważył, że według jego wiedzy został stworzony program komputerowy, wspólnie z firmą Comarch, który miał ułatwić i przyspieszyć przygotowanie dokumentacji inwestycyjnej. Zgodnie z zamierzeniami ma być jeden punkt w UMK, gdzie inwestor miałby składać dokumenty i który mógłby udzielić inwestorowi niezbędnej pomocy czy też informacji. Dokumenty byłyby składane w tym punkcie i z tego punktu przekazywane do „obróbki” przez inne komórki i wydziały UMK. Pan W. Łaptaś zaproponował ewentualne zaproszenie przedstawicieli Wydziału Strategii i Rozwoju Miasta, w celu uzyskania bliższych informacji o stopniu realizacji ewentualnie wdrożenia programu. 

Pan St. Osieka nawiązując do wypowiedzi o szybkości obsługi przedsiębiorcy, inwestora, wspomniał, że niejednokrotnie i w rożnych latach były składane obietnice i deklaracje o przyspieszeniu działań administracji w zakresie obsługi inwestorów i – opinii Pana St. Osieki - jak na razie tylko na obietnicach i deklaracjach się skończyło. 

Pani Teodozja Susik, reprezentująca Fundację Partnerstwo dla Środowiska, stwierdziła, że proces inwestycyjny, jego szybkość jest decydująca dla rozwoju gospodarczego, dla przedsiębiorczości, to jest podstawa startu. 

Nawiązując do wypowiedzi w sprawie szybkości procesu inwestycyjnego Pan J. Kowalski wskazał na przykład Zakrzówka, który został sprzedany przez jego właścicieli nabywcy z Portugalii za 30 mln złotych. Pokreślił, że trzeba się zastanowić, dlaczego zachodni inwestorzy załatwiają te sprawy tak szybko i bez kłopotów. 

Pan Tadeusz Bętkowski, reprezentujący Stowarzyszenie na Rzecz Budownictwa „Rodzina”, odnosząc się do problemu minicentrów handlowych zauważył, że lepiej późno niż wcale zajmować się tak ważnym problemem, jakim jest kwestia małych sklepików i punktów usługowych. To samo można, zdaniem Pana T. Bętkwoskiego, powiedzieć o budownictwie mieszkaniowym i zaangażowaniu w nie Miasta. W opinii Pana T. Bętkowskiego, gdyby Miasto chciało mogłoby mieć 25% udziału w budownictwie miejskim. Następnie poinformował on pozostałych członków Porozumienia, że Stowarzyszenie przez niego prowadzone będzie przygotowywało projekt programu budownictwa społecznego dla Prezydenta Miasta. 

Pan Piotr Cebulski, Prezes Polsko-Słowackiej Izby Przemysłowo-Handlowej, zauważył, że zagadnienia poruszane teraz w dyskusji wymagają dość znacznej wiedzy w zakresie poszczególnych dziedzin, a z biorących udział w posiedzeniach, w opinii Pana P. Cebulskiego, nikt tak rozległej wiedzy nie posiada. Być może lepszym rozwiązaniem byłoby wskazywanie nawet przez Porozumienie niektórych problemów, tak aby te sygnalizować i strać się usuwać te najbardziej palące kwestie. 

Pani Małgorzata Wyrwińska-Cieślak, reprezentująca Polskie Stowarzyszenie Chrześcijańskich Przedsiębiorców, zasugerowała, aby pójść za ciosem i doprecyzowując niektóre problemy podnoszone na posiedzeniach Porozumienia monitorować dalej, tak aby urzędnik mógł lepiej pełnić swoją służebną rolę. Następnie Pani M. Wyrwińska-Cieślak nawiązała do wątku dyskusji poświęconego prywatyzacji ZOZ-ów i zwróciła się z zapytaniem czy prywatyzacja ZOZ-ów jest już sprawą przesądzoną, gdyż w okolicy, w której miaszla Pani M. Wyrwińska-Cieślak przychodnia w wyniku prywatyzacji zostanie prawdopodobnie zamknięta ze względu na swoje położenie i zamiary nowych właścicieli utworzenia z przychodni budynku o innym przeznaczeniu. W opinii Pani M. Wyrwińskiej-Cieślak takie działania doprowadzą do pojawienia się realnego niebezpieczeństwa likwidacji i zamykania przychodni, gdyż być może będą otwierane zupełnie prywatne przychodnie i gabinety gdzie indziej, być może w komercyjnie nie tak atrakcyjnych miejscach. 

Pani A. Kołodziejczyk zaproponowała przygotowania czegoś na kształt rocznego podsumowania, resume na koniec roku, w którym zawarte byłyby wszystkie kwestie i zagadnienia omawiane na posiedzeniach Porozumienia, celu dalszego monitorowania rozwiązywania przynajmniej niektórych z tych problemów. 

Pan W. Łaptaś zwrócił uwagę, że w Programie Wspierania Rozwoju Małej i Średniej Przedsiębiorczości w Krakowie jest taki punkt, zgodnie z którym Porozumienie ma być właśnie takim gremium, które będzie monitorować i nadzorować działania na rzecz MSP. 

Pan St. Osieka wyjaśnił, iż chodzi o to, aby począwszy od urzędnika, a skończywszy na Prezydencie Miasta przypominać i monitorować co do tych kwestii, które były poruszane na posiedzeniach Porozumienia. Ta propozycja była przedstawiona tylko po to, aby poddać pod dyskusję i przemyślenia taki zamiar Porozumienia, a w marcu, na kolejny posiedzeniu Porozumienia powrócić do tematu. Jak zauważył Pan St. Osieka umocowanie prawne ma być jak najbardziej zagwarantowane w uchwale (projekcie) Rady Miasta Krakowa. Trzeba zatem sobie ustalić zakres prac oraz osoby bezpośrednio może monitorujące działania administracji, kto za jakimi sprawami będzie chodził. 

Pan T. Bętkowski zwrócił się z zapytaniem do P. J. Kowalskiego czy taką grupą nie mogłoby być organizacja, którą reprezentuje Pan J. Kowalski, tj. Stowarzyszenie Przyjazny Kraków Jeżeli Pan J. Kowalski nie sprzeciwia się temu to taki pomysł zostanie przedstawiony na spotkaniu Stowarzyszenia reprezentowanego przez Pana T. Bętkowskiego na spotkaniu z Zastępcą Prezydenta Miasta Krakowa Panem Tadeuszem Trzmielem. 

Odnosząc się do poruszanej na poprzednich posiedzeniach kwestii możliwości współpracy z Miastem w ramach PPP, Pan J. Kowalski stwierdził, że może dobrze byłoby odwrócić role, skoro wystąpienia i zapytania ze strony Porozumienia okazały się nietrafione, to może teraz zwrócić się do Miasta z wnioskiem o przedstawienie przez właściwe komórki miejskie propozycji do współpracy w ramach PPP. 

W odpowiedzi na propozycję Pana J. Kowalskiego Pan St. Osieka przypomniał, że w zeszłym roku miały miejsce dwa spotkania z przedstawicielami jednostek miejskich oraz z Panem Tadeuszem Trzmielem, Zastępcą Prezydenta Miasta, właśnie w sprawie możliwości współpracy w ramach PPP. 

Pan T. Bętkowski zaproponował, że koordynatorem do spraw i propozycji współpracy w ramach partnerstwa publiczno-prywatnego (PPP) może być biuro Stowarzyszenia Na Rzecz Budownictwa „Rodzina” i jeżeli członkowie Porozumienia wyrażą na to zgodę to ta propozycja zostanie także przedstawiona Panu T. Trzmielowi, Zastępcy Prezydenta Miasta. 

Ad. 5 

Na kolejnym marcowym posiedzeniu (w dniu 21 marca br.) omawiana będzie dalej kwestia ewentualnego utworzenia grupy pomocowej oraz zaprezentowane zostaną działania i zamierzenia Polsko-Słowackiej Izby Przemysłowo-Handlowej przez jej Prezesa Pana Piotra Cebulskiego. 

Ad. 6 

Członkowie Porozumienia przeszli do punktu 7 posiedzenia. 

Ad. 7 

Pani Anna Kołodziejczyk, reprezentująca Urząd Marszałkowski, Departament Gospodarki i Infrastruktury poinformowała zebranych o już VIII edycji konkursu o Małopolską Nagrodę Jakości. Jest to konkurs nawiązujący swoją istotą do ISO. Zarówno w konkursie jak też ISO chodzi o zarządzanie przez jakość wszystkimi segmentami przedsiębiorstwa. Konkurs ten stanowi swego rodzaju przegląd prac i działań podejmowanych w firmie i stanowi ukoronowaniem tychże. Przy współpracy z Izbą Przemysłowo-Handlową w Krakowie będzie przygotowywany formularz, kwestionariusz odnoszący się do rezultatów wdrożenia niektórych działań wprowadzonych w firmie. Udział w Konkursie wymaga od przedsiębiorcy i jego pracowników pewnego wysiłku, zaangażowania i pracy, ale niesie to ze sobą także znaczne korzyści i pozwala na przeanalizowanie działalności przedsiębiorstwa i usprawnienie i poprawienie działalności firmy. Zachęcając wszystkich przedsiębiorców za pośrednictwem ich przedstawicieli w Porozumieniu podkreśliła, że warto wziąć udział w Konkursie, ze względu na korzyści płynące dla firmy. 

Pani A. Kołodziejczyk poinformowała przybyłych członków Porozumienia, iż 30 stycznia 2006 roku uchwalona została przez Sejmik Województwa Małopolskiego Strategia Rozwoju Województwa Małopolskiego. 

Nawiązując do wypowiedzi Pani A. Kołodziejczyk dotyczącej Małopolskiej Nagrody Jakości stwierdził, że jako były prezes Mostostalu może potwierdzić, że podjęcie działań w firmie, w celu przystąpienia do konkursu oraz wdrożenie niektórych procedur jest kosztowne, ale jest to bardzo przydatne i bardzo porządkuje niektóre działania w firmie. Z praktyki można powiedzieć, że chociaż kosztowne i niełatwe, to mimo wszystko bardzo pomagają działania podejmowane w związku z udziałem w Konkursie. Teraz na podstawie własnych doświadczeń z uczestnictwa w Konkursie, działając już jako Prezes Kapituły oceniającej zgłoszonych do nagrody kandydatów może ocenić jak działania podejmowane przez poszczególnych kandydatów procentują. Termin do zgłaszania firm do konkursu nie jest jakimś absolutnym terminem, gdyż kandydaci mogą być w zasadzie zgłaszani do najpóźniejszego technicznie możliwego terminu przed Konkursem. 

Na tym Pan St. Osieka zamknął posiedzenie. 
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